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Cena Numeru 
centy w Krakowie i Podgórzu: 


Rok VI 
8 centy na prowincyi. 


PRENUMERATA 


тік sięczna w Krakowie 1 K.; z dostawą do domu I K. 50 h; 
na ргоміпсуі z przesyłką pocztową I Kor. 50 hal — 
Prenumerata za granicą | mrk. 50 í., 2 fr. 1 rs. 
POJEDYNCZE EGZEMPLARZE NABYWAĆ MOŻNA 
WE WSZYSTKICH AGENCYACH PISM i NA WSZYST- 
KICH DWORCACH KOLEJOWYCH. 


Redakcya I Administracya „Nowin“: Kraków, Rynek рі, L. 8, Tel. 627, 
Redaktor przyjmuje od godziny 11 do 12 w południe. — Ekspedycya 
„Nowin* w drukarni Rynek gł. Ł. 8. 


Ze względu na z każdym dniem wzrastający nakład 
„Nowin“ i konieczność przyspieszenia ekspedycyi w mie- 
ście, aby w godzinach wieczornych mogla się odbywać 
ekspedycya pocztowa, redakcya zawiadamia Szan. P. Т. 
Czytelników, że od jutra „Nowiny“ wydawane będą dla 
Krakowa i Podgórza już o godz. 3', popołudniu, tak, że 
„Nowiny“ będą najwcześniejszym dziennikiem w mieście. 


W Agencyach w śródmieściu będzie można nabywać „Nowiny* о godz. 4, W agencyach od- 
leglejszych od centrum miasta o godz. 4 i pół. W Podgórzu о рой». 5 popoł. 


Każdy czytelnik „Nowin“ może na żądanie otrzymać w agencyach bezpłatnie 


początek powieści „Nowy Żyd Wieczny Twacz“. 


Proces pani Dobrodzickiej. 


Telegramy „Nowin“. 


Wadowice, nia 17 lutago. 


Przysiągły zastępca Kotlera Franciszek, właść. renlo. 
w Tipnikn. 

Ohwinlona ubrana jest w czarną ukaamitną 
blazkę, przy klozca ma Маје manklaty; włosy ob- 
cięte. 

Obwiniona zajęła miejsca przy osobnym atola | po- 
lożyła przed sobą akt cakarżsnia ł podczas odczytywa- 
піз akto óledzi pilnie oczyma jeden wiersz za dragim. 
Obok niej siedzi w pewnej odległości dozoraa wach- 
mistrz straży więziennej. 

Przy ogólnem przesłuchaniu podała szezegóły doty- 
czące miejsca zamieszkania, wieku, wykształcenia, za- 
zuaoczone juź w akcia oskarżenia Hajątka nie posizda 
żadnego. Ојеіве jej jest winścicielam majątku w gn- 
barnii mińskiej. Czytania aktu oskarżenia akończyła 
alg e godzinie pół do jedenastej. 


Akt oskarżenia. 


Prokuratorys państwa w Wadowicach oskarża 
Wandę Dobradaieką, urodzoną d. 14 styczna 
1886 w Mazurkach, gubernii Mińskiej, przynależną 
do Wadowie, zamieszkałą w Krakowie, córkę Ale- 
ksandra i Jadwigi Krakelskich, żonę Adama, arty- 
sty-malarsa, 

а to, ża w Warszawie dnia 18 sierpnia 1906 
T, w zamiarze pozbawienia jenerał-gubernatora 
warszawskiego Skalłons w sposób zdradziecko pod- 
stępny, skłoniona do tego przez trzecie osoby, dzia- 
łając w towarnystwia wspólnieski czynu, razem 
z nią trzy napełniona dynamitem względnia meli- 
mitem bomby w kiernnkn powozu, w którym Sksł- 
łon jechał, rzneiła: spowodowała cielesne uszko- 
dzenie kilku osób, a w szczególności Iwana Mare- 
jaws Plianschudina, Grzegorza Iwanowieza Iwa- 
nowa i Miehała Isagewicea Koelibina. 


Rozprawa rozpoczęła nią o godz. 91/3 rano. Prze- 
wodujczy prezydent aądn obwodowago dr, Anton! Sta- 
warskl, jako wotanel zasiadają radcy: Krywnit 
| Majawski. Protokół prowadzi anskultant sądowy 
dr. Bribram. Oskarżenie wnosi prokurator dr. Gru- 
azczyńaki, broni adw. dr. Łazarak|. Лако zna- 
wea matarysłów wyhuchawych obseny Wojciech Kersch- 
hanmar, kapitan inżynieryi, klerownik fabryki prochu к 
Wiednia. Jako tłómacz języka rosyjskiego obecny zna- 
ea sądowy języka roayjakiego prof. Żukowski z 
Krakowa. Okaznja alg, ża Dobrodzicka jest przynala- 
źną do Wadowic, albowiem mąż jej p. Adam Dobro- 
fricki mieszkał tutaj długi czas, ojciec jego był dy- 
rektorem powiatowej Каву oszczędności. Adam Dobro- 
dzieki kończył tutaj gimnazynm а potem przeszedł na 
akademię aztnk pięknych. 

Po wylosowaniu ławy przyalęgłych i ogólnem prze- 
słuchaniu obwinionaj przystąpiono do odezytania aktu 
oskarżenia. 

Obwiniona nie zmieniła się od chwili nwięzienia 
w Krakawie, o Па wiadomo, wyraża się z wielką 
wdzięcznością o tmtejszym prezydencie sądu z powodu 
nader Indzkiago traktowania jej w wię- 
zianin. 

Skład ławy przysięgłych jest następnjący: Ante- 
в! Tmdwik, właścicieł realnośał w Andrychowie ; Ber- 
nacki Michal, kupiec w Sułkowieach; Brodacki Włady- 
sław, dyrektor Tow. zaliczkowego w Blałej; Dryazkie- 
wiez Jan, urzędnik mrcyks. w lIzdebniku; Gorączka 
Marcin, побдгупая w Oświęcimiu; dr Jaworski Zygmunt, 
właściciel dóbr Kostowo; Kubiczek Franciszek, rolnik 
w Plsarzowicaeh ; dr Kutrzeba Wiktor, adwokat w Jor- 
danowia; Matuszek Ludwik, kuplec w Żyweu; Pomlan- 
kowski Józef, ajent aseknracyjny w Myślenieach ; Po- 
robaki Franciszek, właściciel realności w Żywón; Szal- 
ly Gustaw, kaayer Kasy Oszczędności w Myślenicach. 


Żyd wieczny tułacz 


в wadlug Eugoniusza Sus, 
opracewał Walsry Tomicki, 


Ciąg dalszy. 

Po tych słowach twarz Dżłalmy zdawała się 
jeszese pogodniejszą. Najszlachetniejsze nesncia 
malowały się natychmiast na tej raehliwej, miłej 
firyognomii; wielkie czarne jego oczy nieco się 
zwilżyły; po ehwilowem znowu milczenin watał, 
mówiąc do Rodina czułym głosem : 

-— Chodź, ojcze... 

— A dokąd, kochany książę?.. — odrzekł 
mocno edziwiony Rodin. 

— Podziękować mojm przyjaciołom... Czekałem 
przez trzy dni... to dingo. -a "ч 

—.Pozwól, kochany książe.. pozwól... wiele 
mam do pomówienia z nim wtym względzie, raca 


usiąść. 


1 


Dżaima usłuchał | matychmiast nsiadł na krze- 
śle. Rodin rzekł: 


raczej masz przyja 


; przyjaciele są rzadkością. 
| — A ty, kochany naat A re 

— Słasznie mówisz, kochany ksiątę.. Masz 
więe dwóch przyjaciół, kochany książę, mnie, któ- 
rego кпазв... 1 drugiego, którego nie znasw... i któ- 
ry tyczy sobie nie być znanym... 

— Dlaózego ? 

— Dlaczego ?.. — odrzekł Rodin, na chwilę 
zakłopotany — bo szeręście, jakiego doznaje, da- 
jąc ei dowody awaj przyjaźni, i spokojność, przy 
takim sposobie postępowania... są dla niego ns- 
grodą tej tajemnicy. 

— Na to się kryć, kiedy вів dobrze czyni? 

— (Czasami dla ukrycia dobrodziejstwa, które 

się wyświadcza, kochany książę. 
| — Korsystam z tej przyjaźni; na cóż więc 
ukrywa się przedemną ? 

To: „Dlaczego, na со“, powtarzane przez księ- 
cia, zdawały się mieszać szyki Rodlnowi, który 
jednak rzekł: 

— Przyjaciel księcia uważa, ża może postra- 
dałby spokojność, gdyby się dał poznać... 


Trwalsze od wiedeńskich gotowe ubrania < 


W ZWIAZKU katolickich krawców 


wyrobu 
własnego ^ 


» 
= 


a nie droższe 


| Dziennik niezawisły demokratyozny ilustrowany: 


REDAKTOR NACZELNY: 
LUDWIK SZCZEPAŃSKI. 


—-———————————————————-—--———— 


— Prawda.. masz, książę, przyjaciół... гвуй! 


Kraków-Podgórze, Wtorek 18 Lutego 1908 


Przez to pogolniła zbrodnię uaiłowanego, skry- 
tobyjezego morderstwa i zbrodnię е 6 4 nstawy o 
środkach wybuchowych. 


Powody: 


W dniu 18 sierpnia 1906 (starego stylu 5-ga 
sierpnia 1906) wykonano w Warszawie zamach па 


jeneralnego gubernatora i komendanta wojskowe- 


go Skałłona. W dnia tym miał własnie guberna- 
tor Skałłon złożyć urzędową wizytę niemieckiemu 
wicakonsalowi baronowi Lerchenfeldowi, zamie- 
szkałemu przy ulicy Natolińskiej pod Nr. 9, a to 
и taj okazyi, ponieważ go przed kilkoma dniami 
zaczepił i obraził na ulicy pewien mężczyzna w 
oficerskim maudurze. Gubernator Skałon wyje- 
chał к zajmowanego przez siebie palaca powozem 
w towarzystwia adjatanta barena Kridener-Strn- 
we рой osłoną oddziału kozaków, a ełożywsey bi- 
let w pomieszkanin barona Lerchenfelda powracał 
do siebie ulicą Natolińską. Gdy powóz przejeżdżał 
koło domu Nr. 12 przy ulicy Natolińskiej, renco- 
mo nań ғ jednego z górnych piąter tego domu trzy 
bomby szybko jednę po drugiej. Żadna z bomb ja- 
dnak nia eksplodowała całkowicie ani też nie epo- 
wodowała znaceniejszych spustoszeń i tylko kilku 
kozaków doznało lekkich mazkodzeń. Wskutek siły 
wybucha uległy rosbicin wszystkie aryby w naj- 
bliższych domach przy ulicy Natolińskiej tak, że 
liezne odłamki szkła pokryły ulicę, a nadto geym- 
ву balkonów domu pod Nr. 12 zostały silnie u- 
aukodzone. y 


Bomba, która mie wybuchła i którą znalezio- 
по па шіеу była ksetałtu, wielkości i kolorn ce- 
&1у, druga była pudełkiem blaszanem. Stwierdzo- 
ne, źe bomby rzueona zostały przez dwie kobiety 
u balkonu i okna mieszkania II p. w domu pod 
1. 12. Spostrzeżenia ta okazały віє irafnemi, albo- 
wiem mieszkanie to unaleriono zarae po atentacie 
Qpuazkczone tak, 16 nie mogło ulegać wątpli- 
wości, ża kobiety, które je zajmowały, zdołały w 
zamieszaniu i popłochn umknąć niespostrzeżenie. 
Dalszym dowadem, 15 atentat dokonany został 
przes osoby zajmujące mieszkanie pod nr. 12 na 
druglem piętrze jast fakt, iż żołnierz Dmitriew 
znalazł w tem mieszkaniu bombę dynamitową na 
tehurecis przy oknie wychodzącem na ulłeę, a w 
koszyku dwa przyrządy zapalne w postaci rurek 
х blachy mosiężnej. Przy badaniu przedsięwziętem 
przez znawców okazało się, że ро Awie bomby 
były tejsamej zawartośzi. W szczególności dwie 
bez przyrządów zapalnych zawierały melinit w 
kartonie, względnie w drewnianem pudełku, zaś 
drugie dwie bomby składały się е padełek błasza- 
nych zawierających wybuchową masę gałaretową, 
stanowiącą rodzaj dynamitu i były opatrzone w 
przyrządy zapalne. 

Wedle orzeczenia wydanego przez 2 oficerów 
pułku inżynieryi, jakoteż wedle orzetzenia wie- 
deńskiego znawcy inżyniera Kersehbsumera, 
były rzeczone bomby melinitowe i dynamitawe, 


— Gdyby się dał poznać... 
jaciel ? 
— Так, kochany książę. 


jako mój prey- 


Ryay twarsy Dżalmy przybrały natychmiast ` 


wyraz smętnej godności, podniósł dumnie czoło 
i rzekł poważnym, surowym głosem : 

— Ponieważ ten przyjaciel ukrywa się, widać 
satem, że ja się go wstydzić powinienem... Od ta- 
kich tylko ludzi przyjmuję gościnność, których 
jestem godny, lub którzy mnie są godni... Opuaz- 
ezam tan dom. 

I to mówiąc, Dżalma powstał z takiem posta- 
nowieniem, iż Rodin zawołał: 

— Ależ posłachaj mnie, kochany książę... po- 
zwól powiedzieć sobie, że jesteś niezmiernie wra- 
żliwy.. Lubo staraliśmy się przywieść księciu na 
pamięć jego plękny Kraj, jesteśmy tu jednak 
w środku Europy, w бойки Francyi, w Paryżn: 
ta uwaga powinna trochę wpływać na spokój, 
z jakimbyś książę powinien zapatrywać się na 
rzeczy. Błagam cię, książę, race mnie tylko 
usłachać. 

Pomimo nieznajomości zupełnej pewnych to- 
warzyskich przyzwoitości, miał przecież Dżalma 
aż nadto wiele zdrowego rozsądku, iżby nie po- 


Wiadomości ustnie, tełefonicznie i listownie przyjmuje Redakcya (Tel. 627) 
od godziny 9 rano do godziny 7 wieczorem w biurze Rynek gł. L. 8, 1. р. 


Nr. 40. 
OGŁOSZENIA 


za wiersz petitu 16 hal., za każdy następny raz 12 halą, 
drobne ogłoszenia po 4 halerze od wyrazu (minimum 
50 hal). Nadesłane za wiersz petitowy 50 hal, spody na 
każdej stronie po 3 Kar. — Załączniki 20 Kor. za tysiąc. 


Inseraty'prowadzi w awoim zarządzie р. M. Hupezyc. 


Administracya „NOWIN* : Rynek gł. L. 8. 
otwarta od 9— 1 w południe i od 3—5 popołudniu. 


Na Lwów Skład i Ekspedycya: Agencya 
Sokołowskiego, Pasaż Hausmana L. 2. 


Rękopisów nie zwraca się. 


zdolne w razie wybuchu sprowadzić snacene spu- 
stoszenia. 

Dochodzenia przeprowadzone celem stwierdza- 
nia tożsamości lokatorów mieszkania, к którego 
bomby rzucono, wykazały, że mieszkania to skia- 
dająca się в kilku ubikacyj wynajęła na 10 dni 
przed zamachem pewna dama, podejąca się za 
Antoninę Kozłowską i że do miesekania 
Eakopicno w ostatnich dniach zupełnie nowa urzą- 
dzenie, poczem zajęły je trzy młode niewiasty, 
ж których dwie ubrane były wytworniej, podotna 
gdy trzecia ubierała вів jak służąca. 

Posługiwały się pozornie prawdziwymi na na- 
zwiska Antoniny Iwanównej Korłowskiej, 
Marysnny Petrowak Wiśniakównej 1 Kata- 
rzyny Michałównej Wójcikównej, wystawio- 
nymi paszportami, które następnie окахају slę 
faleyfikatami. 

Lokatorki mieszkania z którego bomby rzueo- 
no, ше zameldowały się wcale w urzędzie, albo- 
wiem potrafiły obejść żądanie administratora do- 
mu, który bezskutecznie domagał się wypełniania 
kart meldunkawych. Atoll oprócz fałszywych pa- 
arportów znaiazlono także prawdziwy, opiawają- 
су na nazwiska Wandy Krachelskiej | paszport 
ten łącznia z różnymi w mlsszkaniu pozostawia- 
nymi listami i zapiskami naprowadził na ślad 
aprawczyni zamachu. Stwierdzono w szczególno= 
ści, że paszport ten jest własnością obwinionej 
Wandy Krahelskiej obecnie zamężnej Dobrodzie- 
kiej, która poprzednio przez kilka lat bawiła ne 
studysch w Warszawie. Świadkowie poznali w niej 
lokatorkę mieszkania po fotografi. 

Jakkolwiek nie ulegało wątpliwości, ża mie- 
sekante to zajęto jedynie w tym celu, aby ena- 
leść sposobność do wykonania eamachu we wazy- 
stkich szczegółach dokładnie obmyślanego i prey- 
gotowanego, to jednak poszukiwania władz ра 
Wandą Krahelską były przez dłuższy czas bor- 
akutaczne, zad poszukiwania za jej towarzy- 
szką i służącą w ogóle nie doprowadziły do ra- 
rnltatu. 

Dopiero ро epływie roku preytreyma- 
no Wandę Krahelską obecnia ramężną Dobro- 
dzicką w Krakowie na żądanie sądu warszaw- 
skiego. 

Zaraz przy swem pierwszem przesłuchaniu 394- 
dowem w Krakowia złożyła obwiniona 
Wanda Dobrodzieka obszerna przyznania i 
od tego przyznania nle odetąpiła w toku dalszego 
śledztwa, 

Historya życia Wandy Krahelskiej. 

Historyę swego życia jakoteż szezegóły sama- 
chu орізоје obwiniona Wanda Dobrodzieka w na- 
stępujący sposób : 

Mając lat dziesięć watąpiła ne penayę Heleny 
Sikorskiej w Warszawie, gdzie w 17 roku życia 
ukchezyła studya. Ро powrocie ze szkół do domu, 
zajmowała się gospodarstwem rolnem a przy tem 
uczyła wiejskie dzieci języka polskiego. W dzie- 


szedł sa jego radą, kiedy się mu ta wydawała 
H dobrą; słowa Rodina uspokoiły до. Odpowiedzłał 
| zwolna, z ową Bzezerością, jaką prawie zawsze 
z natury udarowani bywają ludzie szlachetni, 

— głasznie mówisz, mój ojcze, nie jestem 
w własnym kraju... tu odmienne są zwyczaje, bę- 
dę o tem pamiętał. 

Rodin, pomimo przebiegłości 1 zręczności, nie 
wiedział częstokroć jak sobie radzić, co odpowie- 
deiet, gdy Dżalma postąpił z nim tak oryginal- 
nie i zadziwił go niespodziewanemi pomysłami. 
' Zdziwił się widząc go na chwilę ramyślonego; po- 
tem rzekł Dżalma tonem spokojnym, ale wyraża» 
jącym mocne przekonanie: К 

— Usłuchałem cię; zastenowiłem się, mój 
ojcze. 

— Nie nie przyjmuję od przyjaciela, który 
! mniemał, że zdolny jestem zaprzeć sią ро przez 
| podłość... aw 

— Kochany książę... — posłuchaj mnie. 

— Bądź zdrów, mój ojcze, 

— Zastanów się, książę... 


(Dalszy ciąg nastąpi). 


w Krakowie, ul. Floryańska 7 (tuż przy ryku). 


Specyalny dział na zamówienia podług miary. 


Wielki skład sukna, kamgarnów, szewiotów krajowych i zagranicznych. 
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Na składzie srebro stołowe £ wyroby z chińskiego srebra. 


| 


dzinę polityki wprowadził ją ojciec, powsta- 
nies z roku 1863, który w swoim czasie był 
zesłany na Sybir, gåzie Б lat przapędeił, a który 
następnie na skutek aktu amnesty wolność odzy- 
skał. 

W roku 1904 udała się do Warszawy, gdzie 
właśnie miały miejsce wielkie demonstracya 
z powodu stracenia Stefana Okrzeji, 
mordercy szefa warszawskiej polieyi. Tutaj pozna- 
ła socyalistycznych preywódeów i powracając ро 
krótkim pobycie w Warszawia na wieś do domu 
ojca zabrała ze sobą dzieła literatury partył so- 
cyalistycznej, a zwłaszcza broszury spółczesnych 
aocyalistów propagandy rewolucyjnej. Oprócz te- 
go otrsymała od partyi, do której jeszcze w tym 
czasie formalnie nie przystąpiła, drukarnię 
ręczną za pomocą której sporządzała w setkach 
egzemplarzy odezwy skierowane przeciw піерорп- 
larnej wojnie rosyjsko japońskiej. Ponadło pielę- 
gnowała w tym czasie chorego stryja, który u- 
загі w grudniu 1905. Wkrótce ро tem pojechała 
znowu do Warszawy, gdzie właśnie panował 
wielki zapał z powodu manifestu cara, zapo- 
wiadającego zaprowadzenie konstytucyjnych 
rzędów. 

W tym czasia oddawała się dalszym etudyom, 
przygotowując się do matury w szkole realnej, a 
równocześnie udzielała nauk przyrodni- 
czych w polskiej szkole robotniczej, 
która służyła także do eelów agitacyjnych. 

Z początkiem roku 1906 zetknęła się z nieja- 
kim Rubą, dalszym swym krewnym, członkiem 
organizacyi bojowej P. Р. S., którego w 
czasie choroby pielęgnowała і w ten sposób we- 
szła enowu w bliższy kontakt z przywódeami par- 
tyl, а w szczególności nawiązała stosunki bliższej 
znajomości z pewnym członkiem organizacyi bojo- 
wej, znajdującym зів obecnle w więzieniu śled- 
сееш w Warszawie i za jego pośrednietwem za- 
poznała się dokładniej e przewodnimi celami i z 
duiałalnością organizacyi bojowej, Od kwietnia do 
czerwca 1906 przebywała znowu w domu ojeow- 
skim kontynuując studya. Obwiniona Wanda Do- 
brodzieka, podnosi, że należąc do narodowości pol- 
skiej, uważała się za obowiązaną do wzięcia czyn- 
nego ndziałn we wyzwolenia swego narodu к pęt 
rosyjskiego absolutyzmu, wskutek czego 
przybyła e początkiem lipca 1906 do Warszawy 
е postanowieniem przystąpienia do organizacyi bo- 
jowej polskiej partyi socyalistycznej. 

Przyatąpienia jej została przyjęte pod tym 
warunkiem, że wykona wszalkie zlecenie organi- 
zacyi, o ileby nie atały w sprzeczności z jej po- 
jęctami etycznemi. 

Cel organizacyi bojowej. 

Pierwotnym celem erganizacyi bojowej, która 
została zawiązaną z początkiem roku 1905, było 
przygotowanie ogólnego powstania, równocześnie 
jednak miała organizacya dążyć do uświadomienia 
ludu, aby uczynić go dojrzalszym i łatwiejszym 
do pozyskania dla głównych celów partyi. Ponie- 
waż jeneralny gubernator Skałłon występował 
energicznie przeciw dziełu organizacyi bojowej, 
przeto ро kilkn miesiącach partya powzięła posta- 
nowienia zamordowania go. 

Jak przygotowana zamach na Skałlona ? 

Po dwóch niendałych zamachach, którym pree- 
Szkodziła роНеув, nie opuszczał więcej Skałłon 
zajmowanego przez się pałacu rządowego. Tym- 
czasem tracono к polecenia rządu wiele osób, 
wskutek czego partya, licząca około 5.000 eston- 
ków, postanowiła, celem położenia kresu dalszej 
jego działalności, wykonać nowy zamach, a wy- 
konanta tego zamechn podjęły się obwinio- 
na W. Dobrodeicka i pewna przyjaciół- 
ka jej, również do organizacyi bojowej należąca. 
Aby skłonić gubernatora Skałłona do wyjazdu na 
ulicę, a w szczególności do złożenia wieyty nie- 
mieckiemu wicekonsulowi, baronowi Lerchenfel- 
dowi, przebrał się pewien członek partyi za ro- 
syjskiego oficera 1 zaczepił go na ulicy. Ponieważ 
baron Lerchenfeld mieszka przy ulicy Natolińskiej 
1 tą ulicą gahernator Skałłon do mieszkania prze- 
jeżdżać musiał, przeto na tejsamej ulicy pod Nr. 19 
wynajęto pomieszkanie. Z funduszów party! wyna- 
jęto 1 urządzono pomieszkanie w domu pod Nr. 19 
przy ulicy Natolińskiej, 

Bomby. 

W dniu 15 sierpnia 1906 przyniósł da wyna- 
jętego pomieszkania pewien członek organizacyi 
4 pakiety, przedstawiające się na zewnątrz jako 
drówniane pudałka z etykietą cuklarni. W każdem 
pudełku znajdowała się bomba, a mianowicie dwie 
były napełnione dynamitem, a dwie jakąś inną 
nieznaną materyą wybuchową. Z bomb dyn aml- 
towych miała być rzneoną tylko jedna, a dru- 
ga miała pozostać w pomieszkaniu w tym celu, 
aby policyę zmylić со do rodzajn materyi wybu- 
chowaj dalszych dwóch bomb і aby wpoić prze- 
konanie, iż używano jedynie dynamitn. Co do spo- 
sobu manipulowania a bombami udzielił obwinio- 
nej W. Dobrodziekiej 1 jej przyjaciółce pewien 
członak ограпівасу! dokładnych fachowych obja- 
śmień.i pouszeń. W dniu 17 sierpnia 1906 otrzy- 
mały wiadomość, że gubernator Skałłon nazajutrz 


przejeżdżać będzie przez nlicę Natolińską, celem 
złożenia wizyty baronowi Lerchenfeldowi, 
Zamach. 

W dniu 18 sierpnia 1906, pomiędzy godziną 
4 a 6 po południu, siedziały na balkonie swego 
mieszkania, obydwie przygotowane były do rEu- 
cenia każdej chwili bomb, я nawet jedną bombę 
trzymała W. Dobrodzicka w rękn, spoglądając 
z balkonu na przejeżdźsjący powóz gubernatora 
Skałłona. Gdy w drodze powrotnej powóz gnber- 
matora znajdował się przy domu Nr 19, rzuciła 
һатһф w kierunkn koni pojasdu, a nie słysząc 
huku, rzuciła za powozem zaraz drugą bombę i 
wówczas spostrzegła płomień i dym, atoll po- 
wóz gubernatora jechał dalej. Przyjaciółka zajęła 
w czasie przejaedn gubernatora stanowisko w d ru- 
giem oknie od balkonu na lewo i prawdopa- 
dobnie także jedną bombę rzuciła. 

Ucieczka i pozostawiony prawdziwy paszport. 

Po spełnieniu zamachu włożyła na głowę pe- 
rukę, ubrała kapelusz z piórami i narzuciwszy ja- 
sny płaszcz opuściła z przyjaciółką mieszkanie 
i wyszła niespostrzeżenie z domu, wsiadła do fia- 
kra, pożegnała się następnie в przyjaciółką, ро- 
tem wysiadłszy z fiakra, odbyła dalszą drogę ple- 
azo, została przy tej sposobności przytrzymaną, 
atoli zaraz uwolnioną, pozostawała następnie w 
Warszawie i w okolicy jeszcze kilka dni, poczem 
przez Kijów i Brody odjechała do Lwowa. — 
Wychodząc z 
wprawdzie, iż w mieszkaniu zostawiła swój 
prawdziwy na własne nazwiska opiewający pa- 
szport, atoli obawiając się ujęcia, postanowiła nie 
sznkać go więcej. 

Przedostawaszy się do Galicyi, bawiła przez 
pawien czas wa Lwowie a następnie w Krako- 
wie, utrzymując się ze zasiłków udzielanych jej 
przez ojea, od którego tek4e w październiku 
1906 r. otrzymała paszport opiewający ma jej 
własne naewisko Wandy Krahelskiej. 

Wanda D. tcystępuje 2 organizacyi bojowej 

Ponieważ po zamachu organizacya bojowa po- 
rzuciła pracę dążącą do uświadamiania ludu, a 
natomiast prowadziła propagandę czynn i aprobo- 
wała rabowanie kas publicznych, przeto 
nie solidaryzując się z temi dążenia- 
mi zgłosiła wtym czasla » Krakowa 
pisemne wystąpienie z organizacyi. 

Następnie czując się narwawa osłakioną, wy- 
jechała na krótki czas ze siostrą do Włoch 
i Szwajcarył, poceem znów powróciła do Krako- 
wa, gdzie ze względn na polityczny charakter 
swej zbrodni, cznła się bezpieczną przed 
атеш wydaniem w ręce Rosyi. 

Po kilkutygodniowym pobycie w Zakopanem, 
w Krakowie i Zurichu, gdzie bawiła celem uzu- 
pełnienia stndyów, wyszła w dniu 27 czer- 
W£ca1907 w Krakowie sa mąż za artystę 
malarza Adama Dobrodziekiego, które- 
go poznała jesscze przed trzema laty i z którym 
spotkała się w ostatnich czasach znowu w Zako- 
panem. Ро zamążpójściu mieszkała z rodziną mę- 
ża w Krakowie, podezas gdy ten bawił u jej oj- 
ca w Królestwie Polskiem, а ponieważ prowadzi- 
ła żywą korespondencyg z domem ajca, przeto 
władze rosyjskie wpadły na jej ślad i spowo- 
dowały jej ujęcia w Krakowie w duin 
20 września 1907. 

Konkluzye prokuratoryi. 

Jakkolwiek obwiniona Wanda Krahelska obe- 
enie zamężna Dobrodzicka w esasie popałnienia 
czynu zbrodniczego była poddaną państwa rosyj- 
skiego, to jednak uzyskawszy następnie poddan- 
stwo austrysckie przez wyjścia za mąż za obywa- 
tela amstryackiego odpowiada w Austryi po my- 
811 $ 36 u. k. za przestępstwo popełnione ға gra- 
nicą i to bez względu na przepisy ustawy karnej 
rosyjskiej, której podpadałaby w ehwili popełnie- 
nia czynu (orzeczenie sądn kasacyjnego Nr. Zb. 
2924), przyczem zupełnie obojętną jest tak poli- 
tyczna pobndka zbrodni, jak również okoliczność, 


że gdyby nie była utraciła poddaństwa rosyjskie-* 


go, wydanie jej da Бозу! ро myśli ohowiąeującega 
traktatu państwowego nie mogłoby nastąpić. 

Również nie uchyla karygodności czynu obwi- 
nionej Wandy Dobrodziekiej tłumaczenie jej, iż 
dokonała zbrodni z pobudek politycznych i że 
czynu swego nie uważa ra zły z punktu osobistej 
etyki 1 religii. 


Przesłuchanie oskarżonej, 


W szezegółowem przesłuchania obwiniona odpowia- 
da, że zrozumiałą akt oskarżenia i nie poczuwa się do 
wlny, przyznaje, że w towarzystwie drogiej osoby, któ- 
rej nazwiska nie podaje ani nie poda, rzuciła 2 bom- 
by na Skałłona w celu zamordowania go. Był to je- 
den z czynów organizacyi bojowej, której eslem była 
niepodległość narodu polskiego і zdobycia konatytacyi 
dla narodu rosyjskiego. Bez walki nie dałoby się to 
osiągnąć. Rząd rosyjski sprawokował Pałaków i tra- 
kowa? Królestwo Polskie jako prowineyę zdobytą. — 
Obwiniona zspowiada, że gdy po śmierci Apuchtina zło- 
żono wieniec na jego trumnie, imieniem młodzieży pol- 
aka młodzież zaprotestowała przeciwka temu, a rząd 
wyprowadził przeciwko niej wojsko. Gdy społeczeństwa 


domu przypomniała вођіа" 


polskie zażądało Копвіуіпсуі, zaczęły віє straszne prze- 
Śśladowania, rząd wydał Warszawę na pastwę wojsk. 
Wtedy w r. 1905 zawiązała się organizacya bojowa; 
z początku działała ona łagoduie. Po jenerale Makay- 
mowiezu objął rządy Skałłon i wprowadził sądy polo- 
we, które wieszały 10021 — bez Śledztwa і wojska za- 
chęcał do znęcania się nad hezbronnymi. Gdy ogłoazo- 
na konstytucyę, Skałłon mimo ta utrzymał atao wzmo- 
cenionej ochrony, znęcał się dalej nad Królestwem і u- 
rządził znaną rzeź. Nie ustawały dalsze znęcania, Wpro- 
wadził czarne seciny przeciwko Polakom, szło mn 0 to, 
aby wykazać, że kraj ogarnięty jest powstaniem i dą- 
żył do zaprowadzenia stanu wojennego, Wobec takiago 
postąpienia partya bojowa postanowiła usunąć Skałło- 
na. Partya miała tesame cele, co dawne powstania 
polskie a walczyła z rządem, nie z narodem rosyjskim. 
W tym eeln uclekła się ona do terroru. 


Obwiniona ваша зів zgłosiła do spełnienia zama- 
chu, wiedząc, że w tej mierze zapadła postanowienie 
partył. 

Obwiniona opowiada znane szczegóły już zamieez- 
czone. Rzuciła 2 bomby, była przygotowana, że nie 
wyjdzie z kamienicy. Tymczasem dzięki zamieszaniu 
wyszła epokojnie. Przy wyjściu zatrzymała ją policya 
ale zaraz wypuściła. Nie przebierała się = zale, tylko 
włożyła przygotowaną perukę. 

Pozostała dalej zwolenniczką partyi hojowej. Nikt 
ją nie zmuszał do wykonania zamachu. 

Przewodniczący zreasumował zeznania obwi- 
піопеј i zsznaczył, że przyznała się saima, iż z posta- 
nowianiem i z rozmysłem dążyła do odebrania życia 
Skałłonowi, ale czuje się niewinną, bo działała 
pod wpływem nuczucią patryotycznego. 

Obwiniona: Tak, Czyn nasz był tylko odpowiedzią 
na gwałty Skałłona 

Na zapytanie przewodniczącego odpowlada, 
Зе wahała віє z przystąpieniem do partyj, 
uczyniła to dopiero w r. 1905, 

Przewodniezący: Do czego dążyła partya? 

Obwiniona: Do 20 оЬуеіа niepodłegło- 
ści naszego narodn, do szerokiego му- 
kształcenia mas ludowych i zlobycia 
konstytucyi dla narodu rosyjskiego, — 
W danych warunkach dało się to tylko 
terrorem osiągnąć. 

О godz. 11 zarządzone przerwę. 

Po przerwie zadał przewodniczący obwinionej aza- 
reg pytań co do bomb. 

Obwinicna wyjaśnia, że na kilka dni przed zama- 
chem jeden z członków partyi przyniósł 4 bomby do 
mieszkania przy ulicy Natolińskiej. Składu chemiczne- 
go bomb nie znała. Dano polecenie, aby, gdy powóz 
dojedzie do oznaczonego miejaca, obwiniona rzneiła 
bombę ва konie. Јај towarzyszka miała rzncić drugą 
bomhą ma powóz, zaś chwiniona trzecią. 

Przewod.: Czy były jakieś instrukcye co do 
wywieszenia czerwonego sztandaru, w razie gdyby się 
zamach udał? 

Obw.: Tak. Sztandar miał stanowić dowód, że 
zamach urządziła partya. Sztandar był złożony w mie- 
szkaniu. 

Przew.: Czy pani wywiesiła sztandar: 

Obw.: Nie, bo byłam przeciwniczką podobnej bez- 
celowej manifestaeyi. 

Przewod.: Była pani przekonaną, że nie wyj- 
dzie z mieszkania. 

Obw.: Tak. Sądziłam, że mogę zginąć od bomby 
albo wpaść w ręce polleyi. 

Przew.: Pod względem religijnym i etycznym 
czy pani nie miała jakichś skrupułów ? Przecież reli- 
gia katolicka mówi: „Nie zabijaj”. 

Obwiniona: Ale Chrystus powiedział także: 
Przyjdzie czas, gdy należy sprzedać płaszcz, a kupić 
miecz. 

Przewodn.: A niewinne ofiary ? 

Ohw.: Na wojnie nie chajdzie się bez ofiar. 
Z prywatnych ludzi nikt nie mógł zginąć bo ullca by- 
ła zamkniętą przez policyę, a jeżeliby szło о kozaków 
kubańskich, to w tej mierze nia można była mieć akru- 
pułów, bs oni najwięcej złego robili dla naszego spo- 
łeczeństwa. 

Przewodniezący: Pani wystąpiła z ратіуі? 

Obw.: Tak. Dlatego, że przedwcześnie zajęła się 
propagandą czynu i pochwalała rabowanie kas, Nie 
zmieniłam sympatyi dla zasadniczych dzieł partyi, t.j. 
walki о wolność. 

Przewodniczący: Więc pani z rozmysłem za- 
mierzała zamordować Skałłona, 

Obwiniona: Zabijając na wojnie nieprzyjaciela 
mie można być winnym morderatwa. Skałłon był na- 
szym zdeklarowanym nieprzyjacielam i tłamił wszelkie 
objawy życia narodowego. 

Prokurator i obrońcy zrzekli się pytań. 

O godz. 12tej w południe skończyło się przeałn- 
chanie abwinlonej. 

Świadkowie z Królestwa nie przybyli. 

Przewodniezący udzielał następnie wyjaśnień co do 
skntków zamachu. 


Wadowice. Po wyjaśnienisch prezydenta Sta- 
warskiego znawca Kerschbanmer składał 
orzeczenie co do bomb. Podniósł, że były źle spo- 
rządzone, bo z 3 ггпсопусћ 2 nie eksplodowały a 
jedna słabo. Gdyby tylko jedna 2 tych bomb na- 
pełnionych dynamitem byłe eksplodowała, sprawi- 
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|łaby bardzo wielkie zniszezenie i pociągnęłaby 
| śmierć wielu ofiar. 

Rozprawę odroczono о godzinie kwadrans na 
pierwszą w południe. Dalszy ciąr popołudniu a 
godz. 4. Popołudniu nastąpi czytania aktów 1 
dzisiaj będzie zakończone postępowanie do- 
wodawe. 

Telegram własny „Nowin*. 

Wadowice (godzina 1-sza popoł.) tel. własny 
„Nowin*. 

Ława przysięgłych interesuja się bardzo żywo 
rozprawą i na podstawie zeznań obwinionej wy- 
roblła ворів już dokładne zdanie а całej spra- 
wie. 

Przewodniczący w toku przesłuchania 
zwrócił uwagę oskarżonej, że we własnym intere- 
sie powinna przysięgłym wyłuszczyć szezegółowo 
eale i moralne pobudki swego czynu. 

Oskarżona zexnawała z całą otwartością 
zgodnie z aktem oskarżenia, 1 ośwładczyła, ża 
chciała zablć Skałona, największego wroga pal- 
skości I prowokatora. który wydał kraj na łup 
ludzi najgorszega gatunku. ... 

Przewodniczący przerywa i pyta: kogo 
przez to rozumie? 

Obwiniona: Urzędników rosyjskich. 

Przewodniczący: Nie mogę pozwolić, aby 
pani w teu sposób przemawiała i atakowała nle- 
obeenych. 

Wadowice (godz. 1-sza min. 15). Przesłuchanie 
szczegółowa będzie deiś ukończone Wywody pro- 
kuratora i obrony nastąpią jutro. Wyrak zapadnie 
okało południa. 

Na sali jest obecny ojctec pani Dobrodzickiej, 
Uderza ogólnie, że adwokat Liebermann, з0- 
tyalista, nie pełni funkcyt abrońcy. 


0 wywłaszczaniii. 


Wywłaszczenia w komiayl Izby panów. 

Berlin. Komisya Izby panów przyjęła definity- 
wnie w drugiem czytaniu przedłożenie а mar- 
chiach wschodnich, w myśl swoich nehwał powzię- 
tyeh przy pierwszam czytaniu, 14 głosami pree- 
eiw 11. 

Od wywłaszczenia wyjęła są: budynki 
i grunte, o Па są własnością Kościoła, 
gmin rel. i fundacyj dobroczynnych, da- 
lej grunta, które dłnżej niż 10 lat należą 
do rodeinnego fideikomisu; grauta, o ile 
właściciel posiada do nich prawo własności 
dłnżej niż dziesięć lat lub też nabył je od 
poprzednich właścieleli, jako małżonek lob spad- 
kobierca w pierwszej i drugiej linii. 

Dalej przyjęta rezolncyę proszącą rząd, aby 
jaknajszybciej wdrożył organiczną raorganisacyg 
komisyi kolonizacyjnej. 


Jak wiadomo, komisya pruskiej Izby 
panów, zmieniła uchwalone przez sejm przedło- 
żenie rządowa w tym punkcie, że własność odeje- 
dziczona, od lat 10 znajdująca się w rękach wła- 
ścieiela, ma być wyjęta z pod „prawa“ wywła- 
Szezenia. Znaczy to, że komisya Izby panów pra- 
gnie w obronę wziąć posladłość przeważnie wiel- 
Kopańską, a na łaskę i niełaskę Komisyi koloni- 
zacyjnej wydaje własność średnią i małą, i to, o 
dle przedmiotem dorobkn danego właściciela stała 
się dopiero w ciągu ostatnich lat dziesięciu. 

Znakomicie ilustruje uchwałę komisy Izby 
panów „Frankf. Ztg.“, która pisze dosłownie: 

„Praktycznego znaczenia zmiany dokonanej w 
komisyi Izby panów, nie można na razie ocenić. 
Z jednej strony zabezpiecza wielką część własno- 
śel ziemskiej przed wywłaszczeniem i ogranicza 
w ten sposób do pewnego stopnia samowelę pań- 
stwa, z drugiej strony jednak wydaje nignehron- 
nie na łup całą nową posiadłość ziemską; nie za- 
wiera żadnego ograniczenia obszarn gruntów, któ- 
те mają być wywłaszezone, jak ta zaprowadziła 
Izba posłów. Według projektu kamisyi Izby pa- 
nów zostaje więc enła posiadłość ziemska, nabyta 
po roku 1888, pozbawiona wszelkiej ochrony pra- 
wa (vogelfrei), eo naturalnie stosownie do ten- 
dencyi prawa zwraca się przedewszystkiem prza- 
ciw polskim nowym nabytkom. Że tu chodzi o 
wyraźny przepis wyjątkowy przeciw obywatelom 
polskim, to wynika z paragrafa 13, który варго- 
wadza prawo wywłaszczenia „celem tworzenia o- 
sad niemieckich“, 

Do tego przychodzi jednak jeszcze jeden mo- 
ment. Ochrony doznaje tylko głównie odziedzi- 
ozona własność wielkopańska, tylko dla 
niej komisya leby panów okazała ralnteresowa- 
nie; natomiast zupełnie na łaskę 1 niełaskę go- 
staje wydaną istniejąca od niedawna średnia 
i drobna własność, która przecież oznacza 
najzdrowszy rozwój ekonomiczny. То w zupełnym 
przeelieństwie stoi do tego, co przedatawiclela 
rządu zawsee zapewniali. "A 

Drobny kupiec, który przez oszeządność doro- 
bił się kawałka ziemi, włościanin, który pracą 
swoją wybił się w górę, mogą być wyrzuceni ве 


zegarki, zegary, łańcuszki, 
kelczyki i wszelkia wyroby 
ze złota i srebra 
paleca 


najtaniej 


cionki zaręczynowe i ślubne ZA DARMO 


Wysyłam swój najnowszy bogato ilastrowany cennik. 


Єў BOG. 
Emil GOIAWASSET хан, сое 96. 


Zlecenia z prowincyi załatwia najsumienniej odwrotną pocztą. 
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swej wlasnosci za odazkodowaniem, która nigdy 
nie będete miało dla nich tej wartości, ca własny 
grunt. W ten sposób powiększa się tylko prole- 
turyat miejski, zmniejsza się Hezbę sił roboczych 
ua wsi i potęguje jeszcze bardziej przeciwieństwa 
narodowe. Tu niema drogi pośredniej: jest tyl- 
ko prawo i bezprawie, między nimi podziału 
niema“. 


Jubileusz cesarski. 


Urzędowa wiedeńska „Wiener Abendpost* pisze: 
Monarcha, jak wiadomo, wyraził życzenie, aby 60-le- 
tniego jnblleuszn jego rządów nie czczono uraczyatymi 
obchodami, ale wyłącznie przez dobroczynne zapisy dla 
dobra ogólnego. Patryotycznej ofiarności I zmysławi do- 
broczynnemn anstryackich Indów otwiera się przez to 
szerokie pola do działania. Obchody uroczyste przemi- 
јаја 7 dniem, na który były naznaczone; natomiast 
pozostają dzieła miłości bliźniego i soeyalnej pieczy i 
wychodzą na korzyść przyazłych pokoleń, Rozwój pa- 
tryotycznego uczucia, jaki wywołoje zbliżenie się dnia 
jubilenezowego w Austryi, umożliwia przeprowadzenie 
dzieł, których dokonania ше jest w każdym dnie dane, 
а które tylko podczas porywn mogą być stworzone. 
Dlatego jeat rzeczą ważną, aby siły nie rozpranzały вів, 
aby radosna energia roku jubileuszowego przez wielo- 
atronnośó przedsięwzięcia nie była pozbawioną skute- 
cznego rezultatu. Fundacya nie powinny rozejść się w ma- 
łych atrumykach, powinny złączyć się w jedną azeroką 
rzekę, jeśli ma powstać coś wielkiego, trwałego. Dla- 
tego jest rzeczą konieczną wskazać auatrysckiemu spo- 
łaczaństwn pewien cel, do któregoby sig wszystkie dą- 
żenia јо? w dniu uroczystości jublleuszowaj zwróciły, 
па którhy wszelkie, chętne do ofiar siły, skoncentra- 
wały stę. 

Tą kwestyą takża zajmowała sig Rada ministrów 
1 powzięła postanowienie, by polecić puhliczności ob- 
azarną akcyę opieki nad dziećmi, jako cel patryo- 
tycznych dążeń rokn jubileuszowego. 

Pańatwo, zajmując się dziećmi, dba tem samem о 
włamą przyszłość. Chociaż wielkie jeat zainteresowanie 
losami dziecka, to przecież państwo, mimo obfitości 
środków, nie moża tutaj bezpośrednio występować i па 
Żndnem poln nie jeat bardziej na dobrowolną współ- 
pracę m społeczeństwa ukazane, jak przy bezpośredniej 
pieczy nad dzieckiem. 

Liczne i różnorakie są zadania, które zamyka w s0- 
bie rzeczywiście szeroka opieka nad dzlećmi. Szkoły 
matek, a dla niemowląt zakłady rozdzle- 
lania mleka muszą być stworzone, ażeby zwalezać 
złowrogo wysoką śmiertelność wóród niemowląt naszego 
państwa i ograniczyć ją do naturalnej miary. Mło- 
dzieży bogatych w ludność miast, spragnionej świa- 
tła i powietrza, należałoby dać miejnea wypoczyn- 
ku i sanatorya powietrzna w dostatecznej liczbie; 
natomiast dzieciom pa wsiach, które nia cierpią na brak 
powietrza i światła, ale którym brak najprostszej by- 
gieny, należałoby zapewnić wzorową opiekę i lepszą 
oehrong przez częste pisma ponczające i wę 
drowne wykłady dla rodzieów | opiekn- 
nów. Zdaobycze ortopadyi należy uprzystępnić dla 
szerokich mas, ażeby liczne młode egzystencye znalazły 
wyhawienia ad niebezpieczeństw kalectwa na enle ży- 
sie. Straszna choroba, grasująca wśród ludu, tab ercu- 
losa, pociąga za sobą właśnie za Świata dzieuięcego 
największa ofiary. Pnbliczne zakłady leczenia wśród 
przyrody mogłyby nie jedno młode życie uratować. 

To krótkie гевгаміевів zawiera nieznaczną część 
wielkich socyalnych i humanitarnych problemów, która, 
raz poznane, stają вів obowiązującemi. Komisya wybl- 
tnych fachowców pomagać będzie rządowi przy rałoże- 
піп i organizacyi tego dzieła jubileuszowego przy u- 
względnleniu potrzeb królestw i krajów; datki na to 
dzieło jubilenszowa będą przyjmowały prezydya wszyst- 
kich namiestnictw 1 rządów krajowych. Wykazy da- 
tików od czasu do czasu będą ogłaszane. 


Kto co na siebie bierze, 


(Prawdziwy obrazek karnawałowy). 

Na bał do Krakowa tak się spóźnił pan aptekarz 
к sąsiedniego miasteczka, że przyjechał już po rozpo- 
czącia plerwszego mazura, Żona weszła naprzód na 
salg, on wpadł za nią zrzuciwszy posplesznie w gar- 
derobie paltot. Właśnie tańczono „odbijanego*, chwy- 
eil pierwszą z brzegu danserkę i dalej „hołupca* ja- 
dnego za drugim, Zauważył odrazu, że zrobił senza- 
суе; tufezył z werwą, jak świeżo wypuszczony od Ża- 
ławsklego rekonwalescent. Gdy był u zenitu dumy 
i zadowolenia z siebie i wykrzykiwał donośnie: 

— Dziś! dziś! dziś! 
wpadła na niego nagle żena, jak farys z dławionym 
wykrzykiem : 

— ldyoto! wracaj do garderoby i одерсіліј poły 
od тайа! 

Pan aptekarz poprzypinał je do pleców, aby nię 
w wagonie i w doróżea nie zmięły. 

— Zrobiłeś skandal!... — syczała żona. 

— Mniejsza o to — mruczał aukonsternowany pi- 
gularz — biorę ten skandal na niebie, ciebie to weale 
nie dotyczy. 


1 akt przybyły najwybitniejsze oschy naszego miasta, 
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KRAKÓW, Rynek główny I. 32 
Zamówienia odwrotnie, — W niedziele i święta zamknięte. 


— Milcz niedołęga! — miałeś przy pantalonach 
z tyłn urwany guzik i obie szelki przypięte na jednym 
— а to ја już ma ziebia wziąć muszę! małpo wstrętna 
i raztargniona! 


Co słychać w mieście? 


Kalendarzyk na wtorek. 

Teatr miejski: „Mąż męczennik”, 

Uniwersytet ludowy: „Historya muzyki w Polsce na 
tle współczesnej kultury“, wykł. p. В Walewski g. 8 w. 

Przedstawienia kinematogr.: Cyrk Edison g. 8 wiacz. 
Teatr Kineton g. 6, 6*, 18], w. 

W sprawie „Harmoniić. 

W sprawie „Harmonii*, której w tym miesią- 
tu grozi rozwiązanie s powodn opłakanego stanu 
finansów (nawet płaca z teatru jest rasekwestro- 
wana |), otrzymaliśmy odezwę od znanego muzyka 
i kapelmiatrea pna A. Wrońskiego, odezwę, 
zwróconą do obywatelstwa krakowskiego, Rady 
miasta і Izby rękodzielniczej, wrywającą do akeyi 
w celu utrzymania tej nacodowej orkiestry. 

Odezwę tę jutro zamieścimy w całości. 


Z powodu braku mlejsea recenzyg z doskonałej 
i świetnie odegranej faray pt.: „Mąż męczennik*, oraz 
recenzyę z koncertu PP. Ekonomek moaieliśny odłożyć 
do numeru jntrzejszego. 

Z teatru mlejsklego. „Jak wam nią podoba” 
Szekspira, grane będzie we Środg po raz 7-my, jako 
przedatawienia popularne. Ostatnia nowość: „Mąż mę- 
ezennik“ — ме wtorek 1 w czwartek, 

Po „Јейевеһ“ Rydla, która po raz pierwszy grane 
bądą w sohotą wraz z jednoaktowym dramatem p. Fe- 
likaa Płażka: „Eirene“, — nkażą się na najbliżezym 
czania: „Ojciec“ Strindberga, „Meleager“ Wyspiań- 
skiego, „Dymitr Samozwaniec“ Nowaczyńskiego, oraz 
„Źródełka* Braceo. 

Za spraw miejskich. W sobotę odbyło sig pod 
przawodnictwam prezydenta dra Lea powiedzenie zekcyi 
skarbowej. Sekcya uchwaliła ubezpieczyć miejską Kaag 
oszezędności od włamania w Tow. asakuracyjnem wo- 
akiem „Assicurazioni generali” do wysokości 400.000 
kar. Następnie sekoya przyznała komisarzom maglatra- 
tn za spełnianie nadzoru w atowarzyazeniach przemy- 
ałowych dyety po 6 kor., oraz uchwaliła kilka kredy- 
tów, jak п. p. na naprawą chodników i t. p., wre- 
szcie przyjęła do wiadomości zamknięcie rachunkowa 
z różnych funduszów miejskich za ток 1906. W koń- 
cu uchwalono zaclągnąć pożyczkę kipoteczną na prze- 
budowę Starego Teatru w wysokoiel 95.000 karan po 
41/4 pre. 

Nowy zakład reprodukcyjny w Krakowle ? 
Konsorcyum z kilku osób, nosi się z zamiarem zało- 
żenia w Krakowie jeszcze jednego zakładu repro- 
dukeyjnego (eynkograficznego) na wielką skalę: finan- 
soja ta przedsiębiorstwo hr. Dominik Potoeki, który 
po sprzedaży Rytra, rozżporządza rnaezniejszym zaso- 
hem kapitału i szuka јеро lokacyi. 

Reduta prasy. Ukonstytuował się już komitet ści- 
ślejszy pań pod przew. prezesowej p. M. Chylińskiej, 
w skład którego weszły panie: Axrentowiczowa T., Bo- 
rzętka E., br. Czapska M., Doboszyńska A., Federo- 
wiezowa J., Klemensiewiczowa E., Kortanecka K., 
Leowa J., Leszczyńska J., ks. Lubomirska K., Łep- 
kowska W., Patelanzowa I., Roanerowa Al, Skotnicka 
J. i Solska L. Komitet panów zorganizował kilka mek- 
суј dla opracowania poszczególnych punktów zabawy 
redutowej, oraz zewnętrznej strony reduty. Sekoya te 
rozpaczęły już ożywioną działalność. 

Bal kuplacki, który się odbył w sobotę w salach 
Starego Teatru, należał bazsprzecznie do najlepszych 
bałów tegorocznego karnawałn. Kupieectwo krakowskie 
utawiło sią na balu bardzo licznie; oprócz kupców za- 
uważyliśmy prezydenta miasta dra Lea, oba wicepra- 
zydentów, delegata Fedorowicza, dyr. polieyi Flatana, 
radców miejskich i mnóstwo innych zaproszonych 
gości. 

Zabawa rozpoczęła się uroczystym polonezem, pro- 
wadzonym przez prezesa p. Porębskiego z p. prezy- 
dentową Leową ; dalej azli del. Fedorowicz z wicepre 
zydentową Sarową, starszy kongregacyi kupieckiej p. 
Szware z p. Browiczową, wiceprezydent Szaraki z p. 
Suską, wicepr. Sare z p. Rilewską, dyr. Winiarz z p. 
Śmiechowską, dyr. Flatau z p. Frączową i t. а. Do 
następnych tańców, prowadzonysh przez pp. Bałandę, 
Ślimskowskiego i Wilczyńskiego, stawała po to kil- 
kadzlesląt par, w czasie zabawy przygrywała muzyka 
56 p. p. Ożywiona zabawa trwała do późnego rana. 

Złote gody. Dnia 18 b. m. obchodzili 45-letni 
jubileusz małżeństwa pp. Julian i Anna Nodzeńscy, 
Uroczystość złotych godów odbyła się w kościele PP. 
Norbertanek na Zwierzyńcu, gdzie sędriwą parę po- 
błogosławił ks. prałat Schwarz i wygłosił do niej pod- 
niosłe przemówienie. Po uroczystości kościelnej pp. 
Nodzeńsey podejmowal| ucztą familijną synów, córki 
1 wnnków. 

Pośwlęcania fabryki witrażów, która założo- 
na przez profesora Ekielskiego i Tacha, przeszła o- 
becnie na włamność inż. St. Żeleńskiago, odbyło 
się wczoraj w południe w nowym, umyślnić tan cal 
wybudowanym domu przy ulicy Zgoda. Na uroczysty 


dawniej м 


między inuymi prezydent dr Ieo w tow. obu wicepre- 
zydentów, licznych przedstawicieli Rady m., hr. Tar- 
nowski i w. in. osób, — Aktu powięcania dokonał ka, 
prałat Wądolny. Odmówiwszy modlitwy przy prowizo- 
rycznym ołtarzu, па którym widniała prześliczna ma- 
joliką wykonana Matka Вовка, poczem wygłosił piękną 
przemowę. Ро nim przemówił inż. Żeleński, kreśląc 
historyę rozwoju zakładu. Po tej ceremonii obejrzeli 
gościa wzorowe urządzony zakład — któremn poświę- 
eimy w przyszłońci obszerniejszy opia — poczem za- 
siedll do posilku, podejmowani przez obojga pp. Że- 
leńskich ze staropolską gościnnością, — Mowy i toa- 
sty wypowiedziane podezaa śniadania nacechowane h; 
ły tą serdeczną życzliwością na jakia ta jadyna w na- 
szym kraja artystyczna fabryka zasłaguje. 

Artystycznym klerownikiem zakładu jest p. Jan 
Bukowski artysta, który z całym zapałem oddał aig 
sztuce stosowanej. Sb, 

Czyszczenie mlasta. Wobec iście wiosennej od- 
wllży, jaką mamy od kilkunastu dni, пісе w Krako- 
wie pokryte są błotem, którego prawie uprzątnąć nie 
można, bo zaledwie się је raz sprzątnie, jnż tworzy 
sią nowa błoto, Dzisiaj nad czyszczeniem ulie praco- 
walo 219 ludzi i 64 konie. 

Z kroniki policyjnej. Tydzień bieżący rozpoczął 
sig w naszem mieście odrazn kilkunastu kradzieżami, 
które zanotowała polleya. Zdaje się, że sładzieje kra- 
kawacy, korzystając z tego, іё Kraków rozbawił się, 
co mię zowie, postanowili urządzić sobie połów. Ufall 
może 1 w to, ża dzisiaj policya zajęta była przygoto- 
waniem zabawy prywatnych fankeyonarymszów policy 
i dlatego tak slę rozpanonzyli. Kradli też dzisiaj, jak 
па mmór, I tak: 

Р. drowi Feliksowi Uaterachakowi skradziono dzi- 
мај z kofrów па strychn więkazą ilość nbrań | bielizny 
damskiej i dzlecinnej, między innemi dwie suknie ba- 
Jowe, łącznej wartości około 400 koron. — Р, Wład. 
Boryczce skradziono z mieszkania złoty łańanazek, z me- 
dalianem św. Grzegorza, wartości 120 kor. — P. Ja- 
kóbowi Anlsowi skradziono na Kaźmierzn z kieszeni 
zegarek niklowy wartości 16 koron, Za sprawcami tych 
kradzieży wdrożyła polieya śledztwo. Ponadto areazto- 
wano dzisiej Jana Kobrynę za kradzież blachy cynka- 
wej ро domach. 

То kronika przedpołndniowa tylko, w której pomi- 
nęliśmy znpełnie drobne kradzieże, a tych było kilka- 
nańcia. Do wieczora kronika ta zapewne się znacznie 
powiększy. 

Tramwajowa oparatorka. Od dłnżazego czamu po- 
pełniano w wozach tramwajowych, kurmjących po mie- 
ście, kradzieże kieszonkowe, na które pasażerowie t- 
atawicznia alg nskarżali. Mimo jednak czujności i kon- 
duktorów i organów policyjnych nle ndało віє złodzieja 
przytrzymać. Doplero dzisiaj niespodziewanie przychwy- 
eono na gorącym uczynku niejaką 2089 Sikorę, znaną 
policy włóczęgg w chwili, kiedy jednej z pań, jadą- 
cych w wezja tramwajowym aż 27, wyciągła z kie- 
szeni pugilarea z kwotą 37 koron. Złedziejkę addano 
w ręce policy. Jak się zdaje, aresztowana złodziejka, 
nazwiskiem Zofa Sikora, była tą operatorką pasażerów 
tramwajowych { ma na zmmieniu cały szereg poprze- 
йвіз w tramwajach popełnianych kradzieży, 

1.000 koron za godzinę-mlłaści. Zakazany оугае 
amzwyczaj najbardziej nęci i najsilniejsi ludzie ulegają 
słabostkom dlatega tylko, ża właśnia ta słabostki mają 
сой wapólnego z zakazanym owocem, chocłaż nieraz 
za to ciężke pokutują. 

Przyjechał sobię wczoraj do Krakowa ајепі ban- 
kowy р. Н. Abendroth z Wlednia. Kraków cały się 
bawił postanowił mig więc i p. Abendroth zabawić. — 
Poszedł więc na planty — і jaka że to smutno cezła- 
kowi samemu na świecle — wyszukał sobie nla- 
wlastę. 

Nie była to wprawdzie niewiasta zbyt piękna, jnż 
nawat trochę w leciech podenzła i zębem cezam porzą- 
dnie już naruszona, ala za to Inbiąca się bawić. Wi- 
docznie propozysyę zabawy z Abendrothem przyjęła 
z zadowoleniem, bo wkrótee znaleźli się oboje ваш na 
пат w jednym z podrzędniejszych hoteli, w którym się 
rzeczywiście zabawiali. — Kiedy jednak p. Abandroth 
wyszedł i rozstał się z towarzyszką zabawy, zauwa- 
żył, ża mu zginąjie palta brylantowy ріегёсіећ, wartości 
1.000 koron. Wrócił więc i wesołą kapłanką We- 
пегу, mającą widocznie 1 zdalności złodziejskie, oddał 
w тесе policyi, która ją arasztowala. Nazywa się ona 
Antonina Shiller. Zamknięte ją na razie рей tele- 
grafem, ala pierńelonka nie znaleziono. — I teraz р. 
Abendroth gorzko pokutuje za spożywanie zakazanego 
owocu, Во też ta chwila miłości koaztowała go prze- 
szło 1.000 koron. 

lljęcila włamywacza. Do mieszkania p. Emilii 
Podezaskiej przy ulicy Pijarskiej ]. 11 dostał się wczo- 
тај w poładnie, kledy р. Podczaska była w kościele, 
młody złodziej, poszedł do ostatniego pokoju, za po- 
mocą wytrycha otworzył biurko i zabrał zeń około 50 
koron. Właśnie w chwili, kiedy miał odejść, przyszła 
do domu słażąca. Złodziej ukrył się za drzwiami, je- 
dnak służąca, Матуа Burmiatrzówna, spostrzegła go 
i zaczęła krzyczeć, że złodziej jest w damn. Widząc, 
że nytuacya jest za ostra, złodziej pędem wybiegł z 
mieszkania i pobiegł ną planty, m potem па ul. Kro- 
wodarską, służąca go ścigała, aż wreazcia na Krowa- 
derakiej uciekającego przytrzymał роНеуапі i areszto- 
wał go. Jak się okazało, złodziejem tym jest 20-letni 
Maryan Gackiewicz, czeladnik ślusarski, od trzech ty- 


Przybory do szycia i haftu 
s w wielkim wyborze i dobo- 
rowych gatunkach. к 


godni wałęnający się po Krakowla bez roboty. Znala- 
ziono przy nim 6 znakomicie zrobionych wytrychów, 
między nimi wytrychy do zamków wertheimowskieh. 
Gackiewieza osadzono w aresztach pod telegrafem, 
gdyż zachodzi pedejrzenie, że on właśnie był sprawcą 
całego szeregu popełnionych w Krakowie w ostatnich 
czasach włamań. 

Awanturnicza trójka. W niedzielę popołudnin 
cheleli ię zaprosić na gody weselne, która odbywały 
się w Podgórzn w domu przy pl. Serkowskiega 1. 5, 
80 let. Jakób Golec, 16 let, Angust Krzemiński i 
20 let. Józef Janiee. Goście weaelni oparli się jadnak 
ich żądanin, a wtedy awantnrnicza trójka ресявіа 
tombardować mieszkanie, w którem odbywało вір we- 
sele, powybijała wszystkie okua i dzięki tylko przy- 
padkowi obeszło się bez ran i krwi. Wszystkiel trzecli 
aresztowała w krótce zawiadomiona о napaści policya 
podgórska a sprawę oddała do sądn. 

Zmarli, W Krakowie zmarł onegdaj Lubomir G дч 
don, zssłażony publicysta і historyk, 


Qdpawledzi ғайаксу!. Panu L. M. w Krakowie. Logika 
Szan, Pana przywodzi nam na myśl historyę о Mojszaw 
Silberblumie z Tarnopola i jego synie, który w Berlinia 
studyownł filozofię, Młody Silberblum przyjechał йо Tarno. 
pola — a ojciec pyta go się: 

Moryclebsn, со to jest filozofia? 

— Co ёо jest filozofia? No, ja tobie powiem. Naprzy 

kład ja tobie dowiodę zu pomocą filozofii, że ty nie jested 


w Tarnopolu. 
— Morycleben, ty jesteń oszoł! rzekł stary Silherbiuw, 
ale słuchaj. 
— Jak ty jesteś w Tarnopoln, to nie jesteś w Brotarh? 
— Ny tak. 


— А jak ty wie jesteś w Brodach, to jesteś gdzia- 
indziej ? 

— Ny tak. 

— А jak ty jesteś gdzieindziej, to ty nia jesteń w Tar- 
nopolu ? 

Mojsze dumal, ale musiał rzec: — Ny tak. 

Ale po chwili odwrócił się i szturknęł swego syna. 

— Aj waj tateleben, co ty mnie bijesz? 

— Ја czebie wcale nie bije. Во jak ја czebie moge bió, 
kiedy ty jesteś w Tarnopolu a ja gdziejndziej ? 

Pańskia rozumowanie polityczne przypomina zupałnie lo- 
gikę Moryca Silberbluma. 


Repertuar teatru miejskiego: 
Wtorek: „Mąż męczennik", krot. w fakt. P Vebera, 
Sroda: „Jak wam się podoba“, kom, w Б akt, W. 
Szekspira (pop.). 

Ozwartek: „Mąż męczennik” 

Piątek: „Wesele“, dram. w 3 akt. St, Wyspiańskiego 

Sobota: „Jeńcy”, dram. w 8 akt. D. Rydla. „Birene”, 
dram. w 1 akcje, nap. Feliks Płażek (now.). 

Niedziela godz 8 popol. „Betleem polskie“ Jasełka 
w 3 akt. L. Rydla. 

Niedziela godz. 7 wiecz. „Jeńcy“ i „Eirene“. 


Wielka kradzież w Krakowie, 


Sprawa kradzieży w sklepie zegarmistreowskim 
р. Holika nie została dotychezas wyjaśnioną. — 
W miarę wychedzenia na jaw szczegółów, sprawa 
coraz bardziej się gmatwa. 

W sobotę wieczorem odbyła się w sklepie p. 
Holika komisya, w której wzięli udział komisarz 
pol. Krupiński 1 inspektor Karcz. Zbadano dokła- 
dnie lokal 1 uszkodzone gablotki. Jak się jednak 
wykazało, szkoda wynosi nie 9 tysięcy, jak to ja- 
szcze w sobotę sądzono, Ble najwyżej 5.000 kor. 
Właściciel sklepu, p. Holik, wyznaczył 100/, ой 
wartości skradzionych rzeczy temu, kto wskaże 
sprawcę kradzieży. 

Jak to już rarnaczyllśmy w sobotę, kradzież 
wogóle przedstawia się ogromnie ciekawie. Oka- 
zało się bowiem dalej, że złodziej nie wziął ani 
jednego segarka złotego, będącego п p. Holika 
w naprawie, a zegarki te znajdowały się w dwóch 
gablotkach, między innemi gablotkami. 

ledztwo w tej zagadkowej sprawie prowadzi 
komisarz policyi p. Krnpiński. 


выса 
Јака będzie pogoda ме wtorek ? 


Prognoza wiedeńskiej stacyi meiereologicznaj : 
Galicys zachodnia: Przeważnie pochmnrno, ¢za- 
sem opady, mierne wiatry, temperatura została 
zmieniona. 


NADESŁANE. 


za która Redakcya nie blerze odpowledzialnaści, 


„ZAKŁAD POGRZEBOWY 
Jizety Nowińskiej-Horakowej =“ 


w Krakowie, ul. Mikałajska 14, Telef. 248, 
urządza najtaniej pogrzeby od najskromniejsi 

najwapanialszych, Wielki skład tramien, wieńców 
itp. Sprowadza i wysyła zwłoki do różnych krajów 
Епгару. Groby murowane do wynajęcia i sprzedania. 


Zakład wodoleczniczy i Sanatoryum 
Dra KUPCZYKA "ua * 


208 Kraków, ul. Szajskiego 11. 


NAKŁADEM 
KSIĘGARKI KATOLICKIEJ 


Dra Władysława Miłkowskiego 
W KRAKOWIE 
ulica św. lana 6 (Hotei Saakl) 
"Telefon № 708 
wyszła Kwieżo g druku drugie 
wydanie słynnego dzieła О. Grou 
"Tow. Jez. pod tytułem : 


Przewodnik 


na drodze życia duchownego. 


Przekłal z oryginału francuskiego. 
Cena epzempl. w oprawie z płótna 
angielskiego 3 K. 

Jeatto jedno z najznakomitszych dziel 
na polu ascetyki Ł wdciwość 
wyktadu z jasnym sły! dlatego 
“неге pobočne, które w ciągu bardzo 
krótkiego czasu rozkupily pieywsża 
wydanie, miewgtpliwie przyjmą z ra- 
dością wiadomość o tej nowej edycyi. 
Za nadesłaniem przekazem pocato- 
wym Koron 3:50 następi wysyłka 

franko, 69 a 


KAWY 
prawdziwe anqlslakle CEYLONY 


aurowe i palone aparatem naj- 
nowszego systemu 


poleca handel рой firmą: 


WOJCIECH 


JLSZOWSKI 


W KRAKOWIE 
Maly Byak, róg ulicy 
ltalnej. è 


OROBNE OGŁOSZENIA 


pa 4 nalarzy od wyrazu 

minimam БО hal 
Poszukiwane. 

skaukuje du praktyki 

кт  ackaczcyj s malarat 


кыш ©rlacki, Kraków, Garbarska 


Dwóch 


stolarakich oeladzi do robót mebla- 
wych przyjmie zaraz stolaruia 


JÓLEFA JANCZEGO 


w Nowym Targu, 


АСЕМ GI 


zm stałą płacą i prowizyą zostaną 
przyjęci ao sprzedazy bardzo poku- 
pnegu artykulu, Bliższe szczegóły 
udziela Władysław Żubrzycki, 
Podgórze, ш. Wotska I. 1. skład 

maszyn rolniczych. 837 


Bpozywezy w najruchliw= 
szej ulicy do odstąpienia. 
Półwsie Zwierzynieu 6. 29 
Panna uzdolniona w шойліаг- 

stwie, oraz panna do na- 
uki tegoż, zusjdzie umieszczęnie w 
magazynie Heleny Popiel ul. Ło- 
рдомъка б. 233 


Bo Bpirzedanka., 
4 bu wody зоот 
PRACA оо aryl 


Waszak s luwocialą 1 kalumów, cab 


маш muy jest tanio do sprelania 
А. Głownia, Krzeszowice. wwo 


WZ ana Шы ы ШШШ 
676709 АДДААДЈ s 


+ Poselska (5 + 
©  Zaukomite 


$ Pączki po 6 h, 


3 mały daleń HD świeże 


z Fabryka у ынена 

Фаз! I tortów, ын pol 
owobisty 

ok PIECZARKI, т zr 


$ Poselska 15 


+ e 
644900 460209 
IERICHO-PUZON. 


Wspaniała sabi- 
wka dia młodych 
i starych, к". 
на dis tuwa- 
туйт, wycie 
сай, towary 
киі, oddziałów 
wojskowydh ate. 
Sporządwna а ёо- 
ukosałego alumi- 
minium wywołuja 
айе фе 


i 


Ф 


т 
206% 


U irode 
м halerzy — 
jysyła ав poprat 
dniem uadesaniem амалы (ж 
markach wszytkich k чл eik 
Фа dworu HANNS KONRAD, 
Dom wysyłkowy tewarów mazyCza. 
w бех nr. 1173 (Czschyj. Bogato 
ilustrowane katalogi аан к prze 
жч» 000 rycin wysyła ję ha tẹ. 
danie gratis 1 franos. 160 


ZAKŁAD 
+ artyst.<tamieniarski 


| budowlany 


Jizefa Kuleszy 


зерл» шева» 
w Krakowie ada 
Wisik wybór poło w ysb 
pomników в piaskowen. 
ЕГШ i mamare 
Bodsjnuje się wykona- 
mia zrubowadw w imie 

soni na ptawinayi 
8: "Telefon Nr. Т, 


a 


Czekolada królewska 


moore stó БЕ własny 


ADAM PIASECKI 
Kraków, ul. Długa 10. 


ulica Floryańska 2. Hotel 
Drezdeńskieg = 


Bnliony | pasztety! 


Wyroby mlanaczuna srelrnym woda- 
lem na wystawie w Wadowicach 


68 


Bulion z dziecyzny оі 4-5 ale. sa 
1 kig 

Pasztety » isich wątróbek i drobiu 

w pusaknoń 1 na wagę ml str 800 
za Í kig 


"лун 


Dyonizy ШЇ 


Kraków, Floryańska 32. 


o 
rzygotowuję do państwawegu 
ogramińa 
zjrachunkowości państwowej 
1 buchalteryi kopieckiej, 
Dla Д ауе тойм, — Ша 
rich ba 
STANISŁAW I BURNATOWICZ. 
a. k grzędnik raniiunkowy 
byty dyrektor bankn. 
Kraków, Długa 19 — I. p. 


U 
{ШШШ 


zostal иїлкаг1ў dn. 19 grudnia 1907 
w Krakawie, Rynek gł, L. 34 
Pałac Spiski I p. 
Urządzenie s najnowszym 
komfortem. 

Cena Kar. 0-50, 1—, 150 
Loża na 5 osób 8— kor. 
Dalennie 8 przedstawienia 
od godz. 6 pop. do 10-tej wiacz. 
W skład programu wchodzą obrazy 
mówiące i śpiewające przez arty- 
stów opery paryskiej. 

Dyrekcya. 


т 


80 


Оп parle francais. English spoken. 


A. айт 


Kraków, PI. WW. Świętych 10 


otworzył 

Pracownię obuwia 
wytwornego męskiego і damakiego 

z najlepszych materyałów. 

Pracując, jako robotnik przez 14 
lat we wszystkich niemal stolicach 
Europy, jak: w Landynle, Paryżu, 
Berilnie, Wiedniu, Mionachium, War- 
вгам1о, Genewle, i wieln innych, 
nabył potrzebnej rutyny, iż zbyte- 
cenam będzie sprowadzać ohce wy- 
тору, gdyż zadowolni najwybredniej- 
sze wymagania Szan. Publiczności, 
której łaakawym względom się poleca 


221 А. Łukasiewicz 
Kraków, Plae WW, Świętych L. 10. 


Czytelnia 


„мү 1 Czasopism! 
ul, Mikołajska 6, I p. 


przeszło 150 pism 


polskieb, francuskich, asgiel- 
skich, niemieckich, rosyjskich 
i wluskich 


otwarta od godziny # a rana 
do 9-14} wieczór. 
Watęp 20 hal. 

ABONAMENT. 


„Cracovia“ 


Pierwszy Krakawski zakład 
czyszczenia i froterowania ро- 
dłóg, urządzań mieszkalnych, 
hlurowych i sklepowych, szyk 
wystawowych | mieszkalnych. 


Ѕресувіпе czyszczenia MEBLI. 


Desinfekcya 


Biuro : ul. Starowiślna 23. 
Robsty wykonuje się w dniu 


106 


zamówienia. — Przyjmuje się í Michała Horawitza, w Krakowie. 
| Bogato ilustrowane cenniki z 2.000 


w abonamencie rocznym, kwar- 
talnym i miestęcznym. — Urzą- 
dzenie w stylu wiedeńskim. — 
Robotę wykonują ludzie fachowi. 


Od wydawnictwa. 
Przewadnik Stanisława Сугап- 
kiewicza za apisem grobów i po- 
mników z knńciołów i omentarzy 
Krakowa, Podgórza i Zwierzyńca 
zawierać będzie między innemi: 
Św. Stanłaław, męczennik i 

patron Polski, którego reli- 
kwie znajdują się w trumnie 

„w katedrze na Wawelu; 

Św. lan Kanty, w kościele 

„św. Anny; 

Św. Jacek w kaplicy górnej 
kośc. 00. Dominikanów: 

Błogosławiony Wincenty 
Kadłubek w Katedrze na 
Wawelu; 

Błogosławiony Giedroyć w 
kościele XX. Murków; 
Błogosławiany Szymon z Li- 
рїїсу w kościele ОО. Ber- 

nardyBów ; 

Groby królów polskich w ka- 
tedrze na Wawelu z po- 
daniem dni żałobnego ua- 
bożeństwa; 

Grohy i pomniki królów 
polskich 1 powtórny ро- 
grzeb Kazimierza Wiel- 
kiego w r. 1869, pocho- 
wanego ponownie w kate- 
drze na Wawelu; 

Grobowce i pomniki Kar- 
dynałów polskich w kate- 
dree na Wawelu; 

Krypta królewaka w katedrze na 
Wawelu, gdzia pochowani аа: 
Tadeusz Kościnezko, Książę 
Józef Poniatowski i w nsobnym 
grobia (krypcie) Айам Miekie- 
wicz 

Groby zasłnżonych w kry- 
pcie pod kościołem 00. 
Paulinów na Skalce. 

Grób X. Piotra Skargi Pa- 
węskiego w kościele św. 
Piotra w Krakowie. 

(бів dalszy nastąpi). 
= шз 


Kotel Polski 


+ Krakawla ul. Еогувпека 42 
{edsk Bramy Fisrysiskie]) 
доага pokoje dla kal 
ха гіды, han pałam ań 

SKL 1# 


185 


1 wyżej 


ЖЖЖЖЖЖЮКЖЮЖ 


Najlepsze hygieniczne 


TOWARY GUMOWE 


do celów sanitarnch 
polecają 175 


Вет i Spółkz ө 


Вувек 37, Kraków, Linie A—E. 


Cenniki dano. — Wysyłki dyskretne 
ЮЮЮКЮККЮЮКЮЖ 


Wincenty ШЇ 


w Krakowie, 
ulica Floryańska 1. 18 
poleca 


uznane ogólnie za najlapsze 
w яшап 


szynki 


оташ wszelkie inne wędliny 
niażrównanej dobroci i wielki 
zapas smałen i słoniny. 
Przesyłki nskutecznia odwro- 
mie за pobraniem należytości. 


Cenniki szczegółowa na 
107 żądanie. 


Za pośrednictwem kuśdej księgar- 
ni sprowadzić mogą 


starsi i młodsi panowie 
wielokrotaie nagrodzone pismo 
w 46 wydaniu radcy medycyny 
Dra MOLLERA 
U =" systemu nerwo- 
soksoalnego. 
płatna przesyłka w kopercie za 
Ч 140 > moriach pastine. 


m Curt Róber, Brasarchwèlg 


Proszę się przekonać 
ШҮП 


(nle £yllndar) wraz 
2 łancuszkiem tylko 


za K. 325 


Wysyłam po otrzymaniu zamóż | 
wienia bez zadatku elegancki, ! 
trwały, męski kieszonzowy zegarek, 
z dcbrym chodem, nakręcany uszkiem ` 
raz na 86 = Cena zegarka wraz | 
a lańw jem tylko kor. 825. По! 
każdego zegarka dodaje się gwaran. | 
сув па lat 8. Adres: Dom wysyłkowy ` 


rycie zegarów wszelkiego rodzaju, 
instrumentów рота, przyrzą 
dów sytyeanzch itp. wysyła чеп za 


żądanie gratis. 182 


Redaktar qd piany Ludwik Szoropański, 


KTO 


poszukuje posady łub chce kogo zatrudnić, kupić 


coś lub sprzedać, albo wydzierżawić, powinien 
ogłosić to w drobnych ogłoszeniach „Nowin“. Jedno 
słowo kosztuje 4 h., pierwsze liczy się potrójnie; 
najtańsze ogłoszenie kosztuje 50 hal. Należytość 
przesyłać można w markach pocztowych. 


Zygmunt Ślimakowski 


Kraków, Rynek Linia A—B obok głównej trafiki 
poleca 


Nowości na Karnawał. 


Sklep w niedzielę | święta zamknięty. 70 


Zakład pogrzebowy 


edznaczony ACE: радай w Wiedniu 


Jana WOLNEGO 


przy ul. św. Tomasza, tuż przy placu Szczepańskim 
Еа: ulica Kopernika 1. 6. — Telefon Nr. 331. 


Zakład pedejmuja slę urządzeń pogrze- 
bowych агат sprowadzania zwłok ze 
wszystkich krajów europejskich. 


przeciw Жш 


w handlu 


MICHAŁA NODZEŃ SKIEGO 


Kraków, Floryańska 40. 


=== 

Wine czerwone 

grzane z korzenia- 
mi na une, > 


04030000395002030 zt 


DALMIOSĄĘ 


z wata Saivesol 


Tutki cygaretawe egipskie, ozdobne, dla wybrednych ze, 


Раја sią równa i lekko, nie czaraisją, smak maje łagoday, nie 
spałają się szybko, wskutek tego dym Jest lojan, co jest wielką a 
salata Vitek cygaretowych 
Każdy palący tytoń, chcąc uniknąć zatrucia nikotyną, winien palić = 
tylko w cygarniczkach szklanych z watą „Salyesol* ; pochłania ona 
alkotynę a więc usuwa jej szkodliwe działanie. 


Oryginalny pakiecik „Waty Salvesol* wystarcza na 200 do 400 
papierosów luh cygar. 


10 cygarniczek szklanych 1 kor. 20 hal. 
Pakiecik waty „Salvesol* 30 lub 60 hal. 
1000 tutek cygaret. „Dalmois* kor. 3:20. 
Wyroby te poleca; 
ә Zakład przemysłowy wyrobów papierowych © 
„NORIS“ - 


Фит. . Bełdowski, Kraków. % 
030050 ż0000030200000058 
DOBRA RARMONURA Mor, 480. 


50000 sztuk sprzedanych. 
Wolne od cła! Pod gwarancją! Zamiana dozwolona luh zwrot pieniędzy | 


€GE40654 4005608068 %6 


Nr. 10), ; 10 фән», 4 registry, 
“еме wielkość SIE a. M. 480] 

Nr. 6571, 10 fałdów, 1 register, 5:20 
28 głosów, wielkość B0X16 еп. py 

Nr. 6885/1: 10 fałdów, 2 registry, 5:40 | 
98 głosów, wielkość BOXI6 em. 93 

Nr. 8053/4: 10 fmddów, 2 registry, 6:20 | 
50 głosów, wielkość 8419 mi. sy 

Nr. 868!/,: 10 fałdów, 2 registry, i= 


50 głosów, wielkaść 31X15 cm. 49 
Wysyła za zaliczią с. i k. dostawca dworu 


HANNS KONRAD. oaa meer, Brile Нг. 638 Czechy. |, 


омы katalog в 3.000 ilustr. got się na żątanie darmo i opłatnie. 


Kielbasa wiejska czysto wieprzowa 


ziiana ze wej dobroci i smuakm 


potaniała i sinio się ти 


w handiu 


MICHAŁA NODZEŃSKIEGO 


Kraków, Ёіогувізка 40. 


PIERWSZORZĘDNY 7 


Zakład pogrzebowy | 
A. Szafrańskiego | 


uł. Mikołajska 1. 16, (sklep). 
Mieszkanie 1.11. Telefon 51. 


Bla niezamożnych daleka idące ovtąpetwa. 


са ЕЕ, as m, 
Drukarnie domowe z kauczuk 
„Każdy шоёз natychmiast drukować karty wizytowe, 
awiza, cyrkularze, zaproszenia na zebrania i t, p. 


Cena z wszalkiemi przyborami 


ultedy, 


70 trzelonek L— К [НИШ зво К 
TONEM CDS 
EON игта иене 


w eleganckiej kasatca metal. wras z rączką do ukladania trzajo- 
nek, poławaką farby niowysychająwej i szczypczykami poleca: 


Zakład iytewniczy oraz fabryka wszalkiega rodzaju pleczęci 
i i Kraków, i b 
Stanisława NIEMCZYKA зч, л. шышы 


90 strocy pomn. Mickiewiaza. 


Monogi amy, herby I napisy wykonuja szybko i dokładnie. 
1% Zlecenia 2 prowincył odwrotną poczta, 


COR 


TR 


22 


К? 


od najskrom- 
niejszych do 
najwykwin- 
tniejszych po 
cenach niskich 


ТТТ 


poleca 


ШИШ ЩЩ 


16 


Mam zaszczyt donieść PT, Publiczności, iż 
na sezon obecny i karnawałowy zaopatrzyłem mój || 
zakład kostyumowy dla teatrów amatorskich i za- | 
baw kostyumowych i wypożyczam takowe tak 
w mieście jak i na prowincyę po umiarkowanych 
cenach. 


тш gotowe krakowskie | 


dla dzieci i dorosłych, damskie i męskie 8а м 2а- | 
kładzie do nabycia. | 


Z poważaniem 


Ludwik Rozwadowicz 


kostyumer teatru miejskiego 
Kraków, ulica Stolarska |. 13, Il-gia piętro 


